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TRE$C DZIAŁU URZĘDOWEGO: 

Z a r z ą d z e n i a W ł a d z N a c z e 1 n y c h: 

Poz. 378. Obwieszczenie Urzędu Długów 

Państwa z dnia 1 października 1937 r. w sprawie 

wylosowanych numerów obligacji serii I 4% pań

stwowej renty złotej. 

DZIAŁ URZf;DOWY. 

Zarządzenia Władz Naczelnych 
-000-

378. 

OBWIESZCZENIE 
URZĘDU DŁUGóW PAŃSTWA 

z dnia 1 października 1937 r. 

w sprawie wylosowanych numerów obligacji 
serii I 4 % państwowej renty złotej. 

Podaje się do wiad.omoś ci, że zgodni'e z § 2 
rozporządzenia Ministra Ska,rbu z dnia 28 marca 
1936 r. o wypuszczeniu I serii 4% państwowej 
renty złotej (Dz. U. R. P. Nr 24, poz. 194). zosŁało 
w dniu 1 października 1937 r. wylosowanych do 
umorzenia 30 ,obli,gac.ji po 10.000 zł w żł. każda 
na ogólną sumę nominalną 300.000 zł w zł., ozna
czonych następującymi numerami: 

nr nr nr nr nrnr nrnr 

56 2286 4281 5870 
,715 2613 4301 5982 

1062 2727 4525 6036 
1172 2794 4819 6188 
1363 3145 4906 6240 
1715 3542 5249 6526 
2177 3885 5823 6638 
2273 4227 

Dyrektor Urzędu Długów Państwa: 

.l-) Dr Jakubowski. 

.r DZIAŁ NIEURZĘDO'WY. 

Z Kancelarii P .. Prezyde.nta 
Rzeczypospolitej. 

, Pan Prezydent Rzeczypospolitej prof. Ignacy 
Mościcki przyjął w dniu wczorajszym wojewodę 
krakows!kiego p. Tymińskiego, a następnie preze
sa Banku Gospodarstwa KrajIOwego p. gen. Roma
na Góreckiego. 

Z Prezydium Rady Ministrów. 
P. Prez,es Rady Ministrów generał F. Sławoj 

Składkowski przyjął w dniu 8 b. m. pp. T'Omas,za 
Arciszewslkielgo, prezesa C. K. W. P. P. S., i Jana 
Kwapi,ńs.kiego, członka C. K. W. P. P. S. i prze
wodniczącego Centralnej KomilS,ji Związków Za
wodo,wych, którzy zwrócili uwagę Pana Prezesa 
Rady Ministrów na następujące sprawy: 

1) Powtarz8lj.ące się ataki uzbrojonych ludzi 
na przedstawicieli klasy robotniczej (j::tk to miało 
m11ejsce np. prz,ez rzucenie bomby u zbiegu Nowe
go Świata i Alei -JewzoIimskich na przechodzący 
tamtędy w dniu 26 września r. b. pochód młodzie
ży robotnicz'e.j). 

Pan Prezes Rady Ministrów stwierdził, że w 
przytoczonych wypad!k8lch wszczęte zostało ener
gi;czne śledztwo i sprawcy nie będą ~ogli liczyć 
na pobłażliwość. 

2) Na sprawę stosunku Rządu do zas,ady wol
n'Ości koalicji (w związku z zawieszeniem działal
ności Związku Nauczycielstwa Polskielto) . 

Pan Prezes Rady Ministrów stwierdził, że 
granicą wolności zrzeszeń, ustaloną w ustawie 
konstytucyjne,j, jest dO'bro powsz.echne. Dowodem 
z.aś tego, iż zasada wo,lności koalicji jest przez 
Rząd obecny uznawaną, może być fakt, iż za cza
sów tego Rządu klasa robotnicz.a miała możność 
wygrania 'Ok'Oło 3 tysięcy strajków ekonomilcz
nychprzy udzia,le około 700 tysięcy strajkujących. 

P. Prezes Rady Ministrów generał F. Sławoj 
Składkowski prz.yjął dnia 8 b. m. delegację nastę
pujących organizacyj 'kobiecych: Unii Polskich 
Związków Obmńczyń Oj.czyzny - pp. śliwińską, 
Sujkowską i Wierzbiańską, Związku Pracy Oby
watelskiej Kobiet - p. Matuszewską, Samopo
mocy Spo łecznej Kobiet - p . Moraczewską ora'z 
Klubu KOIbiet Radnych - p . Gawrońską. 

•• 

Dnia 8 b. m. P. Prezes Rady Ministrów gen. 
F. Sławo1 Składkowski pr'zyjął dyrckto.ra Fundu
szu Pracy p. Michała Gno ińskieg'o, a nas tępnie 
delegację Koła Medyków Uniwersytetu Józefa 
Piłsudskiego, która zaprosiła P. Prezesa Rady Mi
nistrów na uroczys,tość odsłonięcia tablicy ku 
czci poległych w walkach o niepodległość medy
ków. Uwczystość ta odbędzie się dnia 16 b. m. 
w Domu med)'lków przy ulicy Oczki 7. 

--{)Oo--, 

Z Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych. 

Ministerstwo Spraw Wewnętrznych na pod
stawie a.rŁ. 33 dekretu z dnia 7 luteg'o 1919 r . w 
przedmiocie t ymc z,aso,wyc h przepisów pra'sowych 
(Dz. Pr. P. Nr 14, po'z. 186), § 26 ustawy prasowej 
z dnia 17 grudnila 1862 r. (Dz. Pr. P. Nr 6 ex 1863) 
oraz § 14 ustawy pras'o'wej z dnia 7 maja 1874 r. 
(Dz .. U. Rz. Nr 16, str. 65) w hrzmieniu art. 8 roz
porządzenia Prezydenta Rzeczyposporlitej z dnia 
28 grudnia 1934 r. (Dz .. U. R. P. Nr 110, poz. 976) 
odehrato debit pocztowy niżej wymienionym dru
kom, ponieważ te druki zawierają w swej tre ś ci 
cechy prz.estępstw przewidzianych w Kodeksie 
Karnym, a mianowicie: 

cz.asopismu "Le droit de vivre", wydawane
mu w języku frilncuslkim w Paryżu; 

cza'sopismu "Nowa Pora", wydawanemu w 
języku ukraińskim w Detroit; 

broszurze p. t. "Dwa fronty" dra Simeona Py
ża, wydanej w języku ruskim w Cleveland, Ohio; 

broszurze p. t. "Prawda o Rosji" Waci Hu
n ianki , wydanej w języku ruskim w Oleve>land, 
Ohio. 

-000--

Z Ministerstwa 
Spraw Wojskowych. 

W piątek dnia 8 b. m. P. MiniISter Spraw 
Wojskowych, gen. dyw. TadeuSlZ Kas.p.1"zycki, w 
otoczeniu pierwszego Wiceministra gen. bryg. 
Głuchowskiego oraz szefa gabinetu płk. dypL Ki
liński1ego, przyjął oddziały szlachty zagrodowej 
z Pokucia i Podola, przebywające na wycieczce 
w Warszawie. Delegację przedstawił P. Ministro
wi ppł'k. dypl. Ryziński, prowadz.ący wycieczkę· 
Po odegraniu Hymnu nar'Od'Owego, P. Minister 'Ode
hrał raport, po czym slrzele,c Bazyli RalW"icz-Przy
byłowski wystąpi~ z szeregu i, dziękui:ąc P. 1':'1ini-
sŁr'Owi za opiekę, podkreśli~, iż tak jak ongl/Ś na 
każde wezwanie królów polskich stawały zbrojne 
chorągwie przodków, by broni~ Rzeczypospolite j, 
tak dziś na mzkaz staną zawsz.e, w każdej potrze
bie, wnukowie ich, pracując w pułku pod hasłem 
"Zawsze musimy być pierWlSi i w każdej potrze
bie zwyciężyć". Kończąc swoje przemówienie, 
podkreślił, iż będą bronić ziemi kresowej przed 
każdym wrogiem, skądkolwiek by on przyszedł. 
Po meldunku strzelca ppłk. Ryz:i.ński wręczył 
P. Ministrowi odznakę pułkową i kape,lusz, jaki 
z roz:kazu P. Ministra noszą ż'Ołnierze oddziałów 
huculskich. 

P. Minister, zwracając się do żołnierzy, prze
mówił w te słowa: 

"Zołnierze, dziękuję 49-mu p.p. za przyznaną 
mi odznakę pułkową, dowód dohrych żolnierskich . 
uczuć dla mnie. Jest ta odznaka tym bardziej mi 
cenną i m~łą, że pochodzi z oddziału, który na 
!'wym górskim pograniczu Rzeczpospolita postawiła 
na straży. Postawiła tam, gdzie I?rzed wiekami 
już Wasi pradziadowie te same pełnili wojenne 
zadanie. Rad jestem, że mogę ohie kompanie 
pułków 49 i 54, w których służą p'Otomkowie daw
nych polskich rycerzy, widzieć przed sobą, że mo
gę spojrzeć Wam w oczy i stwilerdzić sz,czerą go
towość takiej samej ofiar y, jaką Wasi przodkowie 
spełnili dla dobra Rzeczypospolitej . 

W wielkiej rodzinire Wojska Polskiego wyso
ko nieść musicie sztan dar żołnierskiego obowiąz
ku, mając za hasło te piękne rycerskie wspomnie
nia. Pułk 49, który zaszczycił mnie dziś odznaką 
swoją, ma szrezególnie ważną rolę. Oprócz swych 
pięknych czynów wojny ostatniej, wiąże się z tra
dycją czynów wojennych polskiej karpackiej 
szlachty. Z pułkiem tym wiążemy również tra
dycję czynów wojennych wiernych Rzeczypospo
lite j Polskiej żołnierzy Rusinów, których wydała 
Was.za górska kraina. Tradycje te pięknie wzno
wili ltórale karpaccy, wznowili je huculi, walczą
cy dzielnie i z poświęceniem w szeregach żela'znej 
karpackiej brygady Legionów - wznowiła te tra
dycje ludność Huculszczyzny, która w tych cięż
kich walkach żołnierwwi legi.onowemu niosła po
moc na każdym kroku. Pulki, które mają takie 
tradycje, muszą być wzorem w pracy żołnierskiej. 
Jak tu mi meldował przed chwilą żołnierz z serca 
Huculszczyzny, spod ZaJbiego, musicie i chcecie 
być zawsze pierwsi. 

Jestem przekonany, że potraficie być pierwsi 
w pracy pokojowej i pierwsi w pracy wojennej, 
gdy Was do niej Polska powoła. Najwyższe nasze 
wła,dze chwalą Waszą pra'cę żołnierską, są z niej 
zadro,wo,lone i liczą, że nigdy nie zawiedziecie swe
go sztandaru i hasła wiernej. ofiarnej służby dla 
dohra Rzeczypospolitej. Wzni·eście razem ze mną 
okrzyk na cześć Rzeczypospolitej i naszych 
Władz Najwyższych : Pan Prezydent Rzeczypospo
litej Ignacy Mościcki i Naczelny Wódz, Marsza
ł ek Śmigły-Rydz - niech żyją" . 


